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N. PAN raczył udzielić, Pani Joannie z Osen- 
kowskicłi Itolestoweji wdowie po Radcy Stanu,
pensją w drodze szczególnej ła sk i zł. 6800, ro ­
cznie i do śm ierci, lab  wejścia w nowe związki 
m ałżeńskie. —  JW . H rabina B en k en d o rf  i obo­
rę Xtwo Jłi.ałasieDtcy, wczoraj opuścili W arszawę, 
wraeaiąc do P etersburga ; a JO. X *f TTołkoAski 
Łowczy Dworu J. C. M-, z M ałżonką w yieebali 
do Rzymu. —  M P iurze Poruczen  na K rakot 
P rzedni: N r 410, przeciw  Gimnazjum G aber: 
W ars z:, dostać można wszystkich K siążek ele- 
m entarnych i wszystkich M aterjałów  p iśm ien­
n y c h .— Stroskana Zona wraz z dziećm i po ś. 
p. Józefie R ybińskim , w łaścicielu domu pod N r 
404 na K rakr P rzed : przeciw  S. K rzyża, wczo­
raj zmarłym,- zaprasza szanownych przyjaciół 
i znaiomych na oxportacjp ciała odbyć się ma- 
iącą iutro o godzinie 3ciej po południu. —  
Bracia Pcllizaro  utrzymniący handel rycin  w 
W arszaw ie na K rak: P rzedm :, wprost odwa- 
clin, mnią donieść' Szanownym Lubo-
w nikom , iż  otrzym ali znaczny transport naj- 
nowszych rycin wyszłych w tym czasie w P a -  
r j iu ,~ m iędzy temi znujduią się wzory głów 
do nauk "początkowych rysunków i znaczna i- 
lość r o ż n y c h  k ary k a tu r.—  Mateusz Otto B ach -  
manri O ptyk, m ieszkający, na Podwalu N r 522, 
postrzegłszy k ilkakro tn ie  przy  przeglądaniu  
bezpłatnem  sz k ie ł ocznych, odbywanem u sie­
bie w J-Vtorki .,  C z w a r tk i  i Soboty , że wiele o- 
sób daleko widzących, dla osłabionego wzroku 
nie mogąc się obejść bez okularów, używaiąc 
tychże szk ie ł do czytania lub Innej roboty w 
dzień, co i w wieczór przy świecy, doznaią d ra- 
źliwości i rażeń w oczach lub niewyrażnosci, tak 
iż zmuszone są przecierać sobie oczy i odsu­
wać od siebie co raz dalej pismo lub robole, 
aby ulżyć wzrokowi; zatem  Optyk ma za obo­
wiązek przestrzedz każdego ktokolw iek w po­

dobnym  znajdnie się stanie, aby za pomocą 
takowych okularów nie zm uszał wzroku, ieże- 
Ii nic chce wystawić się na dolegliwości w oczach, 
a z niem i na dalsze ociem nienie, ale raczej a- 
żeby m ia ł dwoiakie okulary : ieclne do dzien­
nego, drugie  'do nocnego przy świecy użytku. 
K ażdy bowiem rozróżni działanie św iatła dzien­
n e  J o  od światła świecy; pierwsze wymaga szk ie ł 
słabszych, 2gie m ocniejszych; co pierw szem u 
światłu natura da ła , 1o drugiem u sztuka w po­
moc przyjść m usi; dla tego też Optyk sprow a­
dził angielskie prawdziwe szkło w taflach lak 
zwane koronne (K ronglass), i z tego szlifuic i 
urządza okulary o ie d en  stopień m ocniejsze, 
tamuia.ee drażliwość inką wywiera św iatło od 
świecy na słabsze oczy. Takowych szk ie ł po­
d ług  "oka wyszli kowanych, dobranych i n iezbę­
dnych dla dalszego utrzym ania wzroku, poleca 
O ptyk każdem u, zmuszonemu używać okularów 
do czytania, pisania tub innej ręcznej roboty 
wieczoram i przy św iecy.—  W ukończeniu  c ią­
gnienia 3 k l. 52 Loterji wczoraj, znaczniejsze 
wygrane pad ły  iak  następuie : Z ł. 40,000 czy­
li główna wygrana w tej k lassie, p ad ła  na N r 
5207; Los 3 -częściowy wzięty w kantorze W e rt-  
hejm a w W arszawie. Z ł. 4000 na N r 38,696, 
zł. 3090 na N r 29,994; po zł. 1509, na N ra 
35,224 i 62,658, wszystkie uN elkcna . Po zł. 
1000, na N ra 4814, 16,362, 18,613, 19,734, 
22 ,612, 24,058, 30,218, 6 0 ,7 7 7 .—  W czoraj­
sza Pełnia, zm ieniła pogodę praw ie cało-w rze- 
śniową; deszcz dzisiejszy bardzo b y ł potrzebny 
dla wzrostu świeżo zasianej oziminy. B arom etr 
sp a d ł znacznie.—  W czoraj w teatrze Rozm aił: 
przywołani : po Ubogim Poecie JP . Jasiń ski;  
po B y ć  kochanym  lub um rzeć  JPani H alpcrt; 
a po P okoiku Z u z i  JPanna W erow ska. —  
Sprostowanie. W  wczorajszym K urjerze  by ło  
m ylnie doniesionem ,iakoby nowo otworzony sklep
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papieru  na rogu ulicy M iodowej, należa ł do 
|>. M eribachtt} sk lep  ten iest bowiem pod fir- 
nią G iwartoivskiego i kom p:.

W  dniach 30 S ie r : / I 2  Writes: i 1 /1 3  Wrzeń: r. b.- 
odbył się popis publi: Uczitiów Szkoły Rabinów w o ­
bec . IW W . Referendarza Sta nu I i  a dotnińskicg o W i ­
zytatora Jlncgo Szkół i Dyrektora  Gimna: Warsza:,  
P P .  Członków Dozoru Bóżniczego G u in y  tutejszej i 
wielu innych osób. Po  ukończeniu popisu i przemo­
wie do uczniów przez J W .  Referendarza lnianej, II- 
ezniowie celuiący w/.orowemi obyczakuni i gposlępem 
W naukach, otrzymali nagrody i listy pochwalne, a 
Wychodzącym z insty tu tu  udzielono świadectwa z u-# 
kończonego kursu nauk. Otrzymali nagrody : z k l . I ,  
Gutlwein Gedalja, Hasfeld Izrael, Szpielrein B  wid; 
z'kl. I I ,  Silberzweig Daniel, Landau Iłirsz; źk l .  111, 
R appor t  Oser; zk l .  IV, Rrylantowski Samuel, Neu- 
dyng Eyzyk. Zasłużyli na pochwały:  z k l .  I ,  Sin­
ger Aron, Kronenblech Eljasz, Szameśsohn Dawid, 
Grundsach Mojżesz; z k l . 11, Garfunklel Hirsz, Szwar- 
cenberg Tobjasz; z k l .  111, Nussbaum Hillel, Mansfeld 
Mojżesz; z k l .  IV, Laski Rachmiel;  zk l.  V, Iwanskier 
Salo:, ZweibaumMarkus. Otrzymali  światlecl\Va z ukoń­
czonego kursu nauk : Iwanskier Sal:, Zweibaum Markus, 
Rosengarten Mojżesz, Landau Jakób ,  Szmaragd Izaak.

Z T y j l i s .  -— W  k ilk a  tygodni po szczęśliwym 
przyieździc inoim  w stolicę G ruzji, by łem  św iad­
k iem  w spaniałej uroczystości 22 S ierp :, uroczy­
stości, której nie spodziew ałem  się widzieć w 
m ieście zaczynaiącem przybierać postać euro­
pejską. O godz: 8 z rana , odgłosy dzwonów 
odbiiaiacee się o okoliczne g ó ry ,. b y ły  hasłem  
powszechnego ruchu we wszystkich częściach 
miasta; konne i piesze gruppy uslroione w świą­
teczne azjatyckie i pó łcu ropejsk ie  ubiory, iedne 
drugich  zm ieniały  i z ich wesołej fizjonomii, 
można było  wyczytać, że dzień ten  b y ł dla 
n ich  uroczystym. Do .ogólnej rados!ci nie m ało 
przyczyniała sip zachwycaiąca pogoda i zapo­
w iadała upał, którego m ieszkańcy północy, nie 
dośw iadczaią wśród najskw arniejszego dnia, iak 
zwykli nazywać. Po n ie iak im  czasie W ojsko 
i tłum  ludu dąży ły  w różnych k ierunkach  do 
grecko-rossyjskiej katedry ; tam  w obec W ielko- 
rządzcy Gruzji JW . Je n e ra ła  Lejt: G o i owiną, 
mnóstwa ienerałów , oficerów i cywilnych w ładz,

odbyło  się wspaniałe Nabożeństwo i przy dźwię­
cznych śpiewach lłyinnu Sgo sifnhro  fog-(z za 
d ług ie  życic i zdrowie Najias PANA, pienia 
rozlegały  się po m ieście i og łosiły  radosny 
dzień dla narodu, rocznicę koęonacji M iłościwe­
go MONARCHY. Na M adatow skim  placu od­
byw ała się parada przy licznein zgrom adzeniu 
widzów różnego stanu i obojga p łc i; Wojsko sto- 
iące garnizonem  w T yflis ie , defilowało z taką 
dokładnością, że zagraniczne osoby będące na­
tenczas w m ieście, oddaw ały zasłużone pochwa­
ły  iednom yślnetn zadziw ieniem , walecznym wo- 
iownikom Kaukazu. Przeszło  na 1 0 0  osób b y ł 
dany obiad u J W . Jen: G oi owiną  w pięknym  J e ­
go zamku; cały  Sztab, znaczniejsi W ojskow i, II- 
rzcdnicy i gruzyjscy X iążęta, m ieli przyiem ność 
podzielać radości dnia tego. P rzy  wesołym i 
hucznym okrzyku „n iech  żyic dobroczynny nasz 
IMPERATORA i m elodyjnych tonach muzyki, 
pubary  p ieniące się szam panem , w m gnieniu 
oka wypróżnione były; 101 wystrzałów z m ic- 
teehskiego zam ku, znowu wstrzęsły b lisk ie oko­
liczne góry i echa rozla ły  się w przestrzeń da­
leką. W ieczorem  miasto było oświecone; sta­
ra  forteca stercząca na szczycie wysokiej góry 
z wschodu i kośció łek  Sgo D aw ida  wiszący na 
urwisku sk a ły  z północy, błyszczącem i ognia­
m i spraw iały czaruiący efekt; by ły  to p rzepy­
szne zaniki oświecone iakby  niewidzialną ręką. 
Uroczystość zakończono najpyszniejszym iaki w 
tern m ieście można było zrobić faierw erkiem ; 
rak ie ty  krzyżow ały się w powietrzu, a hukiem  
zagłuszyły okrzyki dziwiącego się ludu , p ro­
m ienie iakby słońce w tysiącznych ogniach, za­
dziw iły niezliczonych widzów, a co, że tak rz e ­
knę, wyrywało radość i upoienie z serc , to by ­
ła  cyfra N. PANA, płom ieniąca brylanto-lazu- 
rowym kolorem  <wtowarzystwie błyskawic i.stra­
sznej baterji trzaskających piorunów. W idok  
♦en b y ł podobny do W ezuwjuszu wyrzucaiące- 
go z paszczy swej ognie. Ostatnie to sztuczne 
zjawisko wyborną myśl zaw ierało i najszczęśli­
wiej by ło  wypełnionemu G. K.
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Z e L n o w a .  —  P rzedsiębiorcy tutejszego n ie ­
m ieck iego  teatru , wolna od kosztow połow o  
przychodu z odbytej d. 27 z. m. przedstawty o- 
p ery  Ż yd ó w k a , pośw ięcili na- dochód unieszczę- 
śiiw ionych przez pożar z dnia 22 t. m. Żydów  
i w płyn ioną kwotę 461 zr. 37 1/2 kr. w. w. o- 
raz 3 czerw. z ł. w z ło c ie , oddali c. k. d yrek cji, 
która tego darn dobroczynnego z w dzięcznem  
uznaniem użyła iuż stosownie do iego  p rze­
znaczenia.

A n g lja .—  X iążę O lidc  zw icdzaiąc niedawno  
instytut żebraków  w D ublin ie, okazał się wzru­
szonym  na widok takiej nędzy, kazał w ięc za­
w ołać 490 osób i w łasną ręką rozdał im  hoj- 
n ą ią ł in u ż n ę .—  Do K a le  w róciły  iuż statki z 
połowu w ielorybów , przyw iozły  sztuk 269  i o- 
trzym ały z nich 2100  beczek  tranu.

F ra n c ja .—  Xżna B rog lie  zachorowała n ie ­
bezp iecznie na zapalenie mózgu. —  Rząd iest 
bardzo zniechęcony na Pana B oinsvillier  (B oę. 
w ilje) Obrońcę Jenerała B ro ssa rd a y i zamyśla 
odebrać mu urząd Adwokata miasta Paryża.

H iszpan )a . — F o rp o c z ty  iz a b e lis to w s k ie  c o ­
fn ę ły  s ię  z p rz e d  B ilbao  d o  m ia s ta . Z a sz ła  k rw a ­
w a p o ty c z k a  m ię d z y  K a sto rem  i iz a b e lis to w sk im  
d o w ó d c ą  I ia s ta n e d ą ;  sz c z e g ó ły  n ie  są  p o d a n e , 
ty le  w ia d o m o  Se K a f l iś c i  o d n ie ś li  k o r z y ś ć .—  
P o tw ie rd z a  s ię , że  P. O fa lja  z o s ta ł  m ia n o w a ­
ny P o s łe m  w P a ry żu . r

W ło c h y . —  Ojciec Ś w ię ty  za usilnem p rzed­
stawieniem  Posła sardyńskiogo w R zym ie , mai od­
być kanonizacją czyli og łosić  Sw iętcm i : Hra­
b iego  Sabaudzkiego Umberto I I I  zm arłego 4 
marca 1 188 , oraz A rcybiskupa K antcrburskie- 
go B onifacego  Sabaudzkiego, zm arłego r. 1270. 
Ojciec Ś . m ianował także nowych biskupów i 
A rcy-biskupów . —  K ardynał Arcybiskup M e- 
ch liu sk l wkrótce wróci do swoiej 'dyecęzji.

Rozm aitości* -— Tancerki .od ,.ego  z teatrów  
paryzkich, w yuczyły się tańca ba,..derek i um ie- 
ir, go doskonale naśladow ać.—  Sławny I f f la n d  
.przytaczając przykłady iak  dalece Aktor pow i­
nien m ieć przytom ność, opowiada w swem  d zie­

le  o teatrze. „ N ie  tylko spółgraiący , ale i re -  
kw izytorow ie, m aszyniści, lam pucery i tym  po­
dobne potrzebne plagi teatralne, często sprzy- 
sięgaią się przeciw naszej grze dobrze wyra­
ch ow an ej/ R yło to w M a g d eb u rg u , gd zie  za­
pomniano przygotować dla m nie kałam arz, pa­
p ier i Opłatki do listu. Ponieważ nie b y łe m  
pew ny, że gdy zadzwonię po te rekw izyty , ta­
kowe będą zaraz dostaw ione, przeto w olałem  
list uważać iako iuż napisany'i oddałem  czeka- 
iacem u służącem u b ilet napisany przezem nie  
p r z e d -rozpoczęciem  dram y, i rzek łem  słow a  
2  roli: „N atychm iast expedjow ać!“  K oncept ten  
udał się pom yśln ie, ale co za nowa burza gro­
z iła  moi ej głow ie ! B ilet ten b y ł odw ołuiący  
w ieczerzę na którą zaprosił m nie K upiec i na 
która p rzyrzek łem  przybyć po skończonem  w i­
dow isku;'w  b ilec ie  zaś nap isałem , że z powodu 
utrudzenia w grze, nie m ogę przyrzeczeniu za- 
dosyć uczynić. S łow a te napisałem  przed roz­
poczęciem  gry , zamiarze odesłania  ich do 
kupca po w idow isku, aby n ie  potrzebow ał na 
m nie czekać. Teatralnem u słudze pow iedzia­
łe m  ta k ż e , iż  po sztuce ma odnieść b ilet do 
Pana j \N .  Otóż ten sługa g ra ł także w7 sztuce ro­
lę sługi; cóż w ięc g łu p i czyni? P od łu g  adressu  
odnosi b ilet kupcowi, k tórego  p ostrzeg ł w7 lo ­
ży; a m iędzy aktami donosi m i że u iśc ił się  
z polecenia. Zostałem  iakby skam ien ia ły . K up­
cowi podałem  za przyczynę odm ówienia znuże­
nie po skończonej grze, a on Lu w idzi m nie gra- 
iacego iesżcze w eąoło  2 akty. Co począć ? ti- 
m iałem  rzecz zag ładzić , staw iłem  się na umó­
wionej w ieczerzy ieszcze przed kupcem , a ten 
śród żartów przebaczył i serdeczn ie śm ia ł się z 
wypadku. —  Examinator zwicdzaiąc szk o ły  swo- 
ieg o  okręgu, ch cia ł Uczniów słuchać z nauki 
moralnej.; pyta w ięc ied n ego  z bachorów7: /V .nasz 
różn icę m iędzy krzywdą a p raw ością /4 „ N ie !“  
odpowiada uczeń z fi/jonom  ją głupow atą. Może 
nie ma d efin icji, pom yśIałEsa m itiator,trzeba m« 
te rzecz n ieco objaśnić: „U w ażajno,k iedy np. twój 
kolega  olfzyuiuie od matki b u łk ę , ty ia po-

*)
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Ywi-esz, cóż w ife  uczynisz ?u  „ Z je m  ia !C1 b y ła  
•odpow iedź .—  Od n ie iak iego  czasu dom y w P a ­
r y ż u  ca łe  są zalepione ro zm aitem i afiszami ; 
n iek tó rzy  k u p c y  Umieszczaią nawet na dachach  
cho rąg w ie  d la  śc iągania  uwagi publiczności. 
—  N iedaw no w  P a ry żu ., m alf tny  Jegom ość  ca ­
ł y  zadyszany, w p a d ł  do b iu ra  Po lic ji ,  dono­
sząc, iż zap o m n ia ł  w k a b ry o ie c ie  (k tó reg o  n u ­
m e r  n ie  b y ł  m u  w iadom y) pug ila res  z sum m a 
9 2 0 ,0 8 0  zł. W  tej-ze chwili w szed ł  kabryolif'- 
c ia rz  w ce la  oddania  tego pugilaresu. Ucieszo­
ny  w łaśc ic ie l  d a row ał poczciwem u k ab ryo lec ia -  
rzowi 8000 z ł „  a 4000 d a ł  urzędnikowi policji .  
— 'D z ie n n ik  S ekw an y  do no s i :  9go z. m. grano 
w  p rzcdm ieśc iow ym  teatrze d ra im n ę  B ied n a  
M a tk a .  W  3cim  akc ie  gd y  A r tu r  w spierany  
p rz e z  swoich p rzy jac ió ł ,  przychodzi uwieść k o ­
c h a n k ę  Jerzego , ten  na k rz y k  ko ch an k i  w pa­
j a  i z pis toletu  zabiia  ie d n eg o  z p o d ły c h  uwo­
dzic ie li .  Nieszczęściem p is to le t  b y ł  nab ity  kn- 
l ą ,  i la ugodz iła  F ry z je ra  za kulisam i. Kula 
tra f i ła  p rzez  nos w ga rd ło ;  m im o to spodzie-  
•waia. się f ry z je ra  u trzym ać przy  życiu, [ inkw i­
zytor k tó ry  nab iia  p is tolety i A k to r  grający 
ro lę  Je rzeg o ,  zostali a resz tow an i.—  W  okolicy  
L o n d yn u  u m a r ł  ż e b ra k  Jó ze f  B ow m an ,  k tó ry  
b y ł  p rzezw any starym , workiem  z powodu , iż 
zawsze nosił w o rk i .  O dzież iego b y ła  licha i 
u trzy m y w ał się iedy n ie  ze zb ie ran ia  ga łganów  
i kdści,  k tó re  zdaic  sio iż gotował, a zupę z n ich  
z a ia d a ł  z czosnkiem  i ch ic h e m .  P rz e d  śm ie rc ią  
z aw o ła ł ,  swoiego synowca, w y rob n ika  w s k ł a ­
d a c h  towarzystwa wschodnio-indyjslyięgo, k tó ry  
z  litości nad  swoim s t ry jem ,  d aw a ł  mu co ty ­
d z i e ń  2 z ło te  oszczędzone z za rob ku ,  Józef  
B ow m an  o z n a jm ił  mu gdzie  znajdzie  u k ry te  
p i e n i ą d z e ; te  b y ły  zaszyte w m ateracu. —  
W  A nglji  od n ie iak ie g o  czasu wielu ludzi u m ie ­
r a  n a  w rzody  g a rd lane ;  lek a rze  utrzymaną, że 
c h o ro b a  ta pochodzi ze zby tn iego  pa len ia  sygar .  
— - Pod eras- k a rnaw ału  w H aw an n ie  bywaią 3 
rod za ie  balów; na publicznych  daw anych p rzez  
sz lach tę ,  goście m a ią  wszelkie  potraw y i

napo ie  b e z p ła tn ie .  —  P ism o francuzk ic  czyn* 
uwagę: Podno szen ie  się i spadan ie  papierów
n a  g ie łd z ie  res t z u p e łn ie  po d o b n e  do zabaw ki 
dziec innej puszczenia latawców, k tó re  ulegaią. 
na jm nie jszem u ciśnieniu wiatru, ty lko  ta zacho­
dzi różn ica , iż dzieci zostawuią swoia zabawkę 
na tu rze ,  gdy  tym czasem  spek u lan c i  pap ie ro w i 
sami sob ie  w iatr  f a b r y k u ią .—  W alto rn is ta  J ó ­
z e f  L ew y  (k tó ry  r. b . b y ł  w W arszaw ie )  bawi 
obecn ie  w Crefeubergu., Artysta  ten w lipcu 
m i a ł  zaszczyt dać się s łyszeć  p rz e d  inonarsze- 
mi osobam i w Salcbrunie  i K rsten ste in ie ;  p i ­
sm a  tam eczne  odda ią  m u p o c h w a ły .—  W  te a ­
trze  o p e ry  k o m : w Paryżu  przeds taw ią  nowe d z ie ­
ł a :  A dam a,  pod tyłu: P iw o w a r z B restu ;  2 a- 
klowa opera  I ia r a fy  p od  ty tu łe m  : T eressa  i  

1 aktowa o p e ra  m ło d e g o  B oieldieu.  W  teatrze  
p rzy  b ra m ie  S. Antoniego p o d o b a ła  sig 1 ak to ­
wa kro tochw ila  P ie rw sz y  bal. —— P a n  A m -  
burgh  z najduiący się z m en a ż e r ją  w L ondynie  
ledw o n ie p r z y p ła c i ł  życ iem  swoiej śm iałości.  
Na p ró b ie  w ezw ał tygrysa  do w ykonania  p e ­
w n e j  sztuki.  Z w ierzę  albo nic um ia ło ,  albo nic 
ch c ia ło  tego uczynić. P. A m burgh  u k a r a ł  ie 
więc b iczem  za to nieposłuszeństwo. T yg rys  r y ­
c za ł  pod  ciosami, nakonicc  w p a d ł  w w ściekłość , 
r z u c i ł  się na pana i o b a l i ł  go o ziem ię. P. . ///r- 
b u r g h ,  cz łow iek  herku lesow ej postaci i nad­
zwyczaj silny, p o s t rz e g ł  od razu zam ia r  zwie­
rzęcia ,  że go chce  rozszarpać  na d ro b n e  części; 
z r z a d k ą  przytom nością  um ys łu  p o rw a ł  ie  za 
do lną  w argę  i tak  ią ta rg a ł ,  ia k  pies r z eźn ik a  
t a rg a  wołu za ucho. N as tąp i ła  w alka d łu g a ,  za­
cięta, w k tó re j  to cz łow iek ,  to zwierzę o b a la ły  
się ko le jno . P . A m bu rgh  uzy sk a ł  p rzec ież  ewy- 
cięztwo nad  n iep rzy iac ie lem , rzu c i ł  go na g rz b ie t  
p r z y k l ę k n ą ł  na iego  b rzuchu  i tak  silnie b i ł  
w iego głowę:, że  z nozdrza posoka t ry sn ę ła  
s t ru m ie n ie m ,  a zwyciężony tygrys d r ż a ł  pod  
r ę k ą  swoiego pana. W  końcu w łaścic ie l  p u ­
ś c i ł  tygrysa ; zwierzę p o ło ży ło  się w n ie ia k ic m  
odda len iu ,  i-cząc po o trzym anej k a rz e .  N a j­
szczególnie jszą  rzeczą  b y ło  to, ze obecn i sądzi-
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l i ,  iakoby  ta w a lk a  n a leS a ła  do ^ p o w .e d z .a n e -
go widowiska; dop ie ro  zbyt surowe o b e jm ie  się
z ty g ry se m  wyiaśniło  p o m y ł k ę . -  Syn sław ne-

i i V, M n-arta  lcst teraz w W ie d n iub o  k o m p o z y t o r a  j y o - a r i . c z
sp ó 1' p r  a oo w n i ki e i n  przy led n o m  z  p ism  l i t e r a ­
ci i £  —  Figaro  p rz e s ta ł  dla  tego w y­
ch o d z i '  ?.« zb y t  ostro k ry ty k o w a ł  H alew ego}

’ , _ i,.n n a b y ł  wiec to p ismo i u m y ś l-k o m p o zy to r  ton nauy . « ■ •>
. v cte io  z g u b ić .  N ie k tó rz y  nazywa­n ie  s tara ł  się !C / ,  -Ł

- . . ' „in <rdvz bfiz w ydatków  lia le -4n  to  r o z r z u t n o ś c i ą ,  *  J
F ig a ro  i tak  p rz e s ta łb y  w ychodzić .  —  

Jakko lw iek  te raźn ie jsze  -statki parowe odzna­
czała sic obszernoJcitJ,  w ygodą i p r z e p y c h e m ,   ̂

pierwszeństwa ustąpić sta tkommusza i e d n a k  p ierwszeństwa ustąp .
n iem lyś z b u d o w a n y m  na rozkaz  k ro lo w  E g ip -  
. , ; S y c y liis te c h .  P to lem eusz  Fhilopcdor  
k a z a ł  zbudować o k rę t  na 429 stóp d łu g i ,  56 
s z e r o k i  i  80 wysoki. O lb rzym i ten o k rę t  n n a ł  
4 s te ry  po 69 stóp d ługości,  w iosła  m ia ły  56 
stóp d ługości.  F ig u ry  zwierząt m is te rn ie  wy­
rob io ne  s łu ż y ły  za ozdobę statku. W n ę t r z e  
b y ło  okry te  p ick  ne m  i obrusam i. Ludność o- 
riego s k ł a d a ła  się z 4 ,000  wioślarzy, 400 n ie­
wolników, 2 ,820  m ary narzy ,  to j e s t  na statku 
tym  z n a jd o w a ło  Mę 7 razy  większa ludność ni z 
na nowoczesnym ok ręc ie  wojennym pierwszego
rzęd u . _  N iedaw no  u Pana  K a n te l  w P aryżu. 
w y b u ch ł  pożar ,  l l t o l e tn i a  córeczka ,  k tó ra  sp a ­
ła  z n iem ow lęc iem  i 80 -le ln ią  b a b k ą  na 2 g ie m  
p ią l rze ,  p e łn a  odwagi i przytom ności,  p o sp ie ­
szyła do k o le b k i ,  i oca li ła  dz iecko ,  a potem  
w ró c i ła  p rzez dym i p ło m ie n ie  i oca li ła  ta k ­
że b a bk ę .  O becn i  świadkowie tej sceny  za­
chęceni ta k ie m  pośw ięcen iem , da li dz ie lną  p o ­
m oc Pi-zy gaszeniu. —  W  znacznem m ieśc ie  m ia ­
no próbować sikawki; ludzie  mający  nad  n ie ­
m i czuwać p o ta k m n ie  oddali li  się ao szynko- 
w r i  K om m issa rz  po sp ieszy ł  ich  za to ukarać.

C to nazvwa sie zalewać ?u  zapyta ł ic d n e -
So w chwili g dy  tenże w y pró żn ia ł  szk lankę . 

v -  'p  K om m issarzu ,  nazywa się genre
N,» parne w ł’ sk) D a  P o n ic  d a -

•odpowi odzia ł .  1 ^  p ' znieJ
wme-j nadw orny  poeta

D y re k to r  o p e ry  włoskie.,  w L ondyn*  i \<m>m 
Jorku , u m a r ł  zesz łego  S ie rp n ia  w JOtym ro k u  
Sycia zapom niany  i d ręczony  n iedos ta tk iem . 
Był autorem  poezji Don Znana, W esela Fn  
g a ra  i wielu innych  O p er .

p n z y m c i u L i  do w a r s z a w y ,,
T rzc iń sk i ^ /J e :  1 Je d la iK i; L ew ick i 4 4 alei.;,

I i r ic  * Boguszów  k i; S a rz y ń sk i C ypr: B zie : z S u ło w a ,  
Zabłocki

N apartow ic*  M ich: B F .  z O s tro łę k i; B a rd z iń sk i Ar 
U s ta  iira .lu n a ty c zn y  z Brześcia Litewskiego.

d o n i e s i e n i  a .
P ra g n ą c  p rzy sp ie szy ć  o ile  m ożności w yk o ń czeń '

. Icirityiiiacyinycli,  w yiezdzam w ciągu bie 
interesom leg i j  ... ) a ,.„dów  Gnbernti M inin teresów  icb« J ^  Gł.oaów  G i.ber.y 4 M ifi-
zącego - Y ; K ijow skie j i P o d o lsk ie j, lak o  te*
t  -^yHcK A u striack ie j i M iasta  K ra k o w a ; sanom

^  S S K - S  Z

S  S i  t ó - ,  K om ody, K an ap a  w łosem _ wy s ła ­
n a , K ro sien k a  resionow e sto iące , S z k a tu łk a  ; 
po trzebne,n i rzeczam i itp , p rzy  nlicy k ro le w s ilie j, n r  
-1 0 7 :-*, n  H enryka. S traus.  w

K toby  sobie ży czy ł  zaprow adz ić  znaczną
P a s ie k ę  p sz c z ó ł  w  u lach  m a ły ch  d rążonych ,
7. lu ftam i b laszanem i w du rsz lak , k tó re  na  zim ę 
w noszą się  do p ó ł na  w ierzchu  suchej p iw n i­

cy p rostym  sposobem  bez  k osz tu  z żerdzi u lik ó w , nie 
k o sz tow ne, gd y ż  p o d p isa n y  sam za tru d n i się ia k  lftu 
dogńdn ie j b y ć  pow inno , p ró cz  pom ocy; 'choćby  n a re ­
szcie p rzy sz ło  z niczego ta k o w e  rozm nożyć. Ż y czący  
lak o w e  zap row adzić , zg ło s ić  się rac*y  lis to w n ie  p rzeż  

■te P i ł a w y  w L u b e lsk iem  w e w si W ilc ż a n k a , w 
dom ieszk an iu  J P a n a  M atuszew sk iego . P o d p isan y  m» 
p o d o b n y ch  k ilk ad z ies ią t, do sp rzed a n ia . A .  b a 'h a c z -  

O soba nie żona ta , zyczy sobie m iejsca na  R h Ą D L-  
CV  Sioni'1 tub PISARZA- W iadom ość ua  L eszuie *
Z a k rv s tja n a  K o śc io ła  R efo rm o w an eg o . _

T. \  , w r . h. w D orożce p rz e z  aapom nierue D in a  1* Yvizcs. *• 1;• , e 1 : ,
zostaw iono  SZAL W ełn iany  U pło iu  p o p ie la te g o  » 
C h u s tk ę  żó łtą  w e łn ian ą , b e r  d o ro żk i n ie  b y ł  .zaobser­
w o w an y , p rzed sięw zię te  k ro k i o d szu k an ia  ty c h  rzeczy  
p rzez  W ła d z ę  p o lic y jn ą ; p rz e to  u p ra sz a  s ię -  ażeby 
w ym ien ione ob jck ly  liic nab y w ać , ow szem  za wiailo-
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„m ść w ćztim  ręku w idziancm i bycby m og ły , za do- 
nieśie&ie lakow e do M agazynu Solnego przy u lu y  
Solec  prócz w dzięczności, ofiarnie sit; n a g r o d y  dukata.

' N ieruchom ości w W arszawie przy ulicy So- 
0 : ^  'lec  pod Nr 2911 i 2912 sto iącc, F abrykę P i-  
KSlliiwjii w a  i Porteru A n gielsk iego w  sobie zawiera- 
• J g S a  jacc, w drodze dzia łów  przez licytacją publi- 
CToa..w T c ib n iia ie  Cywil: Ciib: M azow: przed Sędzią  

■ ? e & a n y m ,  w d. 28 \ W : / 1 0  Pazdm-r: r. b. o go ­
dzinie 4 z południa sprzedane zostaną. W a ru n k isp iz t-  
% ,  tak w K ancelarii P ltem a T rybunału  W ydz: I, 

! „  „ Jana Z alesk iego M ecenasa w  W arszaw ie  
; ;  u licy Freta pod Ner 2(38 ...ieszk a .ącego , sprze­

dażne oop ieraiącegó, przejrzane byc mogą:
W Ó Z E K  zielono m a low an y , jednokonny, dobrze

k u n  każdemu b a r d z o  m ogący być w ygodnym , zkom -
JkVo’yu, z ^ r zeg ie in  rzem iennym  w ^  ^  
21 Ślubie srebrem , iest do sprzedania w H otelu L ip  
skini nrzy ulicy bielańskiej; tamże l e s z c z e  można do 
Stać W IN .'. W ęg iersk iego  w dobrym gatunku, reszto 
po z ip . 2  *r. 20 lnl. razem. W iadom ość u Szwaj-

W  domu " dawniej R ezlera teraz P iotrow sk iego  na 
Krak- Przed: w Sali L icytacyjnej złozpne-cą na sprze­
daż SKÓRA' do P O M P  praw dziw e M astrychlow e na 
fontele  do kubełków  w sztukach p oicdynczycli d 
k k pomp razem pokraiane. Cena stała na każde 
v/ttice iest wyrażona. Skór tego  gatunku w zadnem  
jo n e m  miejscu niema. O czem ^ w .a d a n W  .»K O b y  
w a le li ziem skich iako tez rozm aite zakłady iab iy

W agnera w L ublin ie, pod Nr 233  
przv ulicy K rólew skiej, iest z wolnej ręki do sprzc- 
iu ń ia ;  w iadom ość pod tym że Num erem . _

U podpisanego Majstra /d u ń s k ie g o , można dostać 
P IE G Ó W . z dubeltów cm i.kanałam i, przez które baro/o  
wiek* n a  go .ącoścl pozyskać można . oszczędzenia  
drzewa iak niemniej można przez lakow y p .cczu . no 
iw i i - o ć  z pod p od łog i spędzić; można oraz przez zdo­
byte c iep ło  i obok p o ł o ż o n e  stancje  rozgrzew ać. •
A i h l e r  przy ulicy N alew k i Nr 2253.

K t o b y  s o b i e  ż y c z y ł . . a b y ć , d o ś w i a d c z o n y  f i E »  n u t
d o r o b i e n i a  ł a t w y m  z i m n y m  s p o s o b e ' W , h e * *»t l » J * o  
CI, i e  oi  d y s t y l a c j i  A R A  K l i  d e  G o a l u b  R U M U  
b e .  ż a d n e j  r ó ż n i c y  o d  p rn v . ąz i weg* o
r v  n i e  w i ę c e j  i a k  c z y s t y  s p i r y t u s  k o s z t u e ,  i u  I I
m n ie jsze f  lub w iększej proporcji do k szd eg o a ,p o d o b a ­
nia lub p o t r z e b y  z r o b i ć  i n o ż ń a ;  to .i z ; e z  trw a łeg o  szam-

r a ń r k i e g o  W .r  n  a  » U  r o b U i . U

^ / " . j  zb o low ej yzyli kai totlaiiej W Ó D oE z k orzyścią

5 części iak dotąd w ynalazk i wydać z d o ła ły ;  n ie ­
m niej S P O S Ó B  robienia sp ieszn ych  suchych DRO Ż­
DŻY PP. C ukiernikom  i P iekarzom  ze zn aczn ąk orzy-  
ścią przydatne, i d ogod n ością  się stać m ogące. Zechce 
się z g ło s ić  do pod p isan ego  C hem ika pud Nr 601, przy  
u licy  B ielańskiej w W arszaw ie. M i k o ł a j  J a n j i .
' w fS g są e Ł j W łaśc ic ie l Ogrodu (U n ru h  z w a n eg o ),  

sprow ad/jł w tych dniach z Harlem cna- 
c/.ny transport CEBU Lkw  iatow yeli, praw* 

c,/'  ' t dziwo holenderskich w szelk iego rodzaiu 
i gatunku; u tegoż dostać m ożna w znacznej pat tji 
K A R T O F L I z p iaskow ego gruntu, najdłużej konser- 
w uiących się , i w szelk iego W A R Z Y W A , o r a z  D R Z E ­
W E K  owocow ych, dzikich .i K R /A K O W  do ozdo­
b y  a le i i klom bów  służących; tudzież G EO R G IN O W  
w najpiękniejszych kolorach, teraz w  gruncie kw itną­
cych , których amatorów i l  o ich piękności naocznie 
przekonać się raczą. T akow ych  artykułów  za u- 
m iarkowaną cenę nabyć m ożna, a którzy am atorówle 
w znacznej iiości nabyć sobie życzą, w łaśc ic ie l og io  
du roszczę za niższą opuści cenę. l l m / o l j  O hvi .

fr jW*  Niżej podpisany Restaurator Francuzki, ma 
zaszczyt zawiadom ić Szanowną Publiczność, iż prze-* 
n ió sł m ieszkanie sw oie z domu pod Nr 641, ęrzy  uli­
cy T rębackiej do domu pod Nr 639, prey tejże ulicy  
i zarazem ośw iadczyć, iż smacznem przyrządzeniem  
P o tra w , rychłą  usługą i nierów nie w ygodniejszym  
iak dawniej L okalem , starać się będzie zw iększyć za­
dow olenie licznie dotąd nczęszczaiącyeli do niego g o ­
ści i na dalsze ich w zględy zasługiw ać. A u g u s t r .

K ocz W iedeńsk i n ow y, iednego z le ­
pszych F abrykantów , iest do sprzedania

   7.  ̂ .pomierną cenę. W iadom ość na Krako*
wskiem  Przedm ieściu pod Nr 405 , na 2m piątrze.

L O K A L E  na len i piątrze z lO ciu  P o k o i, oraz z 5 
i 3ch z w szelk i, mi dogodnościam i, w pałacu zwanym  
BrańiCkieh pod Ner 1245 Lit: A. przy ulicy N ow y  
św iat, są dc naięcia od Sgo M ichała r. b.

»-9>— ><»-•

i W FABHYCE WAT J
f  w  d o m u  W ernera, przy ulicy Bednarskiej Nr 3t>9, .
|  sprzedaie się teraz funt W aty po z ł. 2 gr. 10, |

K SIĄ Ż K Ą  L egitym acyjna należąca do Anny Ka­
czorow skiej zagubioną została; znalazca raczy oddać 
do Kommissarza Cyrkułu 4 . .

W  domu puz.v ulicy P odw ale Nr 500 , znajduięduę
d o  w y n a i e c i a ' P I W N l C E  d o ś ć  O b s z e r n e ,  s u c h e ,  :ru .- 
E ą c c  p o s t ó ż y ć  n a  «M *d W i n  f a l .  i n n y c h  l o w a r o w .  
R y c z ą c y  s o b i e  l a k o w e  w y n a . ą c ,  z e c h c e  s i ę  z g i o m e



I M d rg l-a b łe g o  d o m u  D y re k c j i
M - l ł r  pow y***y» 1,0 t- f  n o w e g o  Z ie m s k ie g o .  
R ó w n e j  T o v r * « J s lw a  K  O o „ e  y; 2ch> 8cU  i 4cU  P o -  

K ó żn e  M f l ib / .K  ĄK-L ‘ n j al.8k io u ii w y g o d a m i,  w  
b o i, t a k i e  z w s z e lk ie iu i  g  • P w cj*« itt w  u l ic ę G r z y -  
m ie jscu  s u c lió r.ii z d ro w e m , V -J k a i l i ^ 0 Czasu  a a  b a r -  
b o w sk ą  N r  1 0 1 9 , do  n :u,Jc J o iu o «6 0 k a ż d e j p o rz e  
'U o  u m ia rk o w a n ą  cen ę .
w  to m ie  m ie js cu . . , n , , ś c ;  ia k o  to : S z tu k fa s s y ,
f r ^ Ą  B e c z k i r o ln e j  W it j „  jp r z e d a n ia  w  S k ła -
t e |  P ip y ,  O s e f ty  1 • k  ’ j .  M io d o w e j p o d  N u -
E / y  d z ie  W in n y m  p rz y  1

'  m e re m  4 84- . lu j, m a ł e ,  a  o b rę c a a n ii
K U F Y  od  W ó d k i  'a ■ n a  k ilk a n a ś c ie  ty s ię c y

Ż elaznem ! lu b  d re w 11 ^ ^ j - i ^ d o  m ia ry  w ó d k i s łu ż ą c e , 
g a rn c y ; o ra z  w sze l me ■ E l e k to r a ln e j  w  d o m u  p o d  
są  do  s p rz e d a n ia  p 1* 3

N r 7 6 0 --  t -w m a c y in a  n a le ż ą c a  d o  Ig n a c e g o  
K S IĄ Ż K A  Ł c p W * ”  0 „ o d  K r  5 8 6 , z a g u b io n y  

S ta n k o s k ie g o  in i'. ■ • 0 ,]a ć do  K o m m is sa rz a  G y r: 3 .
z o s ta ła ,  ^ n a l a z c a i - J )  w y ia z d u ,  ie s t  do  s p rz e d a n ia  

D O l tO Ż K A  w d o b ry m  s ta n ie ,  w ra z  z c a -  
Tvu, z a p rz ę g ie m  i 4 n ia  k o ń m i; w id z ie ć  i  

V r t \ r ~ ~ t2 g -  o c e n ie  d o w ie d z ie ć  s ię  m o ż n a  p rz y  u lic y  
P iw n e j w  d o m u  X X .  Ą u g u s i ja n ó w , le c z  t y lk o  d o  g o -

* * > . ' ? Ł - l K f / J i S f f i S S  • • • -

p r * y  u l i c y  S c n a l o r a k n j .  ( m T  p o d  G r ó jc e m ,
Z g u b i o n y  z o s t a ł  P A S Z i l  ^ i  J o r - I  ie < '0 .

n a f C y  d o  u ^ ł u b g o ,

K r ^ n a T k l ^ b r y k i  v J .  S te in k e h
tera, a odbierze nagrodę.
1 ’ - - B a - "

* j z z z
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wyrobów; upoważniła nas zarazem Jo zniżenia 
cen fabrycznych na powyższych towarach po 
®/ioo. Donosząc przeto o iym Szano: Publiczno­
ści, mamy zaszczyt polecić sip pi-zytcm z to­
warami Inianemi zagranicznemi, iako to : P łó ­
tnem webowem kopowem, hollenderskiem, bie­
lizną wszelką stołową, ręcznikami,- serwetami 
do kawy, chustkami do nosa białem i i kolo­
rowe i»i prawdziwie płóciennemi, batystem, chu­
stkami batystoweini, drelichem  i innemi towa-" 
ram i z tegorocznych blechów, któfemi skład 
nasz w znacznej ilości swiezo z najcelniejszych 
fabryk asorlowany został, a których przedaż po 
cenach stałych fabrycznych, z wszelkiemi za- 
rpczeniami wiadomemi iui, Śzan: Publiczności, 
ułatwi korzystne i niewątpliwe kupno. Grabo- 
tyski. Janikowski i  H ykow sU

Gdy znacznej części Publiczności dotąd wiadomem 
leszcze nic iest, i i  Główny mój S l i  i .  AD W Ó D E K  
GDAŃSKICH i L IK IE R Ó W ,  i żc Bystylarnia mo- 
ia znajduie się teraz przy ulicy Długiej w domu Pot-  
kąńskich Ner 557, niniejszem mam zaszczyt powtór­
nie o tem zawiadomić, nadmieniając, iż za dobroć tych 
tylko W ódek i L ikierów ręczę, które w tymże Skła­
dzie i w tem iednem miejscu sprzodaię, i które nicią 
własną pieczątką są opatrzone.—  H errm ann  lUorn- 
ber Dys tyiafor z Gdańska.

Suka, Wyżlica, biała, zkasztanowatemi 
dużemi łatami po bokach i na łbie,  cliu- 
derlawa, d ługa i niewysoka, zginęła wczo­
raj z rana między 9 a 10 godzi: z przed 

domu na ulicy Nowolipie około Mostowskich Pa ła-  
<*i. K toby ią przytrzymał lub o niej wiadomość ia- 
ką  miał i o tym znać dał pod N r -2 4 0 y/a, przy rcc- 
czoncj ul: Nowolipie na 2gie piąlro w domu Osipo- 
skiegn, otrzyma przyzwoitą nagrodę.

BIURO SĄDOWO-ADMINISTRACYJNE 
przy ulicy Trębackiej N r 638, w dom uSatein- 

kellera Bankiera.
DOBRA położone w GubernjiSandomierskiej,  w b l i ­

skości W isły ,  niaiące ogólnej rozległości włók cheł­
mińskich 24, morgów 15, w których iako prowadzo­
nych podług systematn gospodarstwa Irzypolowcgn, 
wysiewa się Oziminy korcy 2  )0, Ja rzyny  250, Siana 
zbiera się fur parokonnych 100, utrzymuie się Inwen­
tarz składający się z Owiec sztuk 500-i znacznej ilo­
ści Bydła rogatego, Pańszczyzna iest złożona z b2tu

Ilolnikow f 4ch Komorników odrabiających 20 dni 
w tygodniu ciągłych i tyleż pieszych, b raz  z Propi­
nacją czyniącą dochodu zł. 3,000 i Lasem olszowym 
zawierającym w sobie 1248 sztuk drzewa grubego,- 
są za zł. 148,000 z wolnej ręki do sprzedania. Do­
bra te  przynoszą czystego dochodu rocznegb zł. 10,000- 
O bliższych szczegółach korzystnych tych Dóbr po- 
wzięta być może informacja w Bim ze powyższem.

J l I U R O  S T  R Ę C Z E Ń
Guwernantek i Guwernerów przy ulicy Kapi­

tulnej N r 536.
Przybyła  Francuzka  od niedawnego czasu, znają­

ca gruntownie swój ięzyk, była przez kilka lat Na­
uczycielką pensji w swym krain, prócz nauk klassy- 
cznych, posiada muzykę na Fortepjanie i G itarze ,  
malowanie i rysunki; życzy znałeść miejsce w W a r ­
szawie lub na prowincji w bliskości Warszawy. Żą­
dani są Guwernerowie pąsiadaiący ięzyk francuzki i 
nauki klassycznc; także Bony rodowite francuzki.

Dziś rano ciepła stopni G. Wczoraj w połitdnie 11.
T E A T R  W IE L K I .  Dziś P o ied yn ek . Fletrow ers

z a c z a i ' o u  a n y .
T E A T R  R OZM A ITO ŚC I.  Ju tro ,  zapowiedziane 

dzieła na wczoraj.
Dziś w Handlu Nowackiego przy ulicy Podwale poci 

Nr 6h2 obok Apteki, Towarzystwo Śpiewaków W ie­
deńskich będzie miało zaszczyt dać Z a b a w ę  M u z y ­
k a ln a , urozmaicone Arjanii, Duetami-, Tercetami i sce­
nami komicznenii w kostiumach.

Dziś w Kawiarni pod znakiem K o g u tka  na Krak 
Przedmie: w domu pod Nr 454, w prost b. Konser- 
watorjum, będzie w y k o n a n y  S E K S T E T  K u rza tk o w -  
sk iego , od godziny 6 do 10 wieczorem.

Dziś w wieczorem od godziny 6 do 10 PP .  B anv  
grać i śpiewać będą w Restauracji M. Jamroszyńskie- 
go w domu narożnym W . Bogka przy ulicy Senator­
skiej i Nowo-Senatorskiej .

Ju tro  w h a n d lu  M alew skiego. Sandacz z iaiat lub 
z sos:, Szczupak nadzie: i duszo:, Karp  sadzo: i sniaźo:, 
L iu  z pieca z kapuś:, Karaś z śmietano: sos:, Okoń z 
iaia: i smaźo: z musztardo: sos:, Zupa ryb:, Po lędwi­
ca zszczypioro: masł:, Pieczeń bura: a la sarna.  Kotlety.
, Ju tro  u B ogackiego  l>rzy  u lic y  I H n g i e j  p o d  :Vr 550.. 

ŚNIADANIE; Szczupak z sos: kaparo:,* Sandacz z iaia:, 
Karp z sos: na szaro, Lin smaż o: z kapuś:, Karaś smaż: 
W ęgorz  z sos: tatar:, W ątróbki cielę: szpiko:, Z n  pa 
ryb: z klusecz:. K O L A C JA : Kurczęta zroż:, Jaie- 
cznica z szczypior:, Ryby  na zimno lub gorąco, i in­
ne Potrawy mięsne.


